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Można zatem  oczekiw ać, że konkretne prace budow lane zabezpieczające kaplicę przed 
działaniem  wód gruntow ych i postępującym  zachwianiem  układu statycznego budo­
w li, będą m ogły  b yć podjęte w  roku 1972. W ynika stąd w niosek, że rzeczyw ista po­
prawa w arunków  klim atycznych w nętrza kaplicy m oże nastąpić w  1973 r. i(pełna 
realizacja postulow anych prac budow lanych jest w arunkiem  uruchom ienia projek­
tow anego urządzenia klim atyzacyjnego). Prace konserw atorskie przy m alow idłach  
będą m ogły nastąpić po stabilizacji układu w ilgotności w e w nętrzu. Dopiero w ów ­
czas będzie można przystąpić do usunięcia z lica m alow ideł nalotów  soli (które w y ­
stąp iły  w  1962 r.) i w ykonania innych zabiegów konserw atorskich.

Tak odległa perspektyw a nie m oże budzić optym izmu i nasuwa pytanie, czy użyto  
w szystk ich  s i ł  i sposobów  dla przyspieszenia skutecznej ochrony m alow ideł lu b e l­
skich.
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WYSTAWA CENTRALNEGO LABORATORIUM KONSERWACJI 
ARCHIWALIÓW

W dniu 15 k w ietn ia  1970 r. doc. dr M ichał W ąsowicz, dyrektor A rchiw um  G łów ­
nego A kt D aw nych w  W arszawie, otw orzył w ystaw ę obrazującą działalność AGAD  
w  m inionym  dw udziestopięcioleciu . W salach na p iętrze przedstaw iono historię  
zniszczeń zbiorów  w  czasie ostatn iej w ojny, m etody i środki dokum entacji archi­
w alnej, bogate w ydaw nictw a i w reszcie cym elia zbiorów w arszaw skich. W czterech  
niedużych pokojach na parterze zlokalizow ano bardzo interesującą w ystaw ę pt. 
„Centralne Laboratorium  K onserw acji A rchiw aliów  1949—>1969”. Ta w łaśn ie ekspo­
zycja jest przedm iotem  niniejszej notatki.

A rchiw istom  i bibliotekarzom  polskim , specjalistom  w zakresie konserw acji papie­
ru i skóry dobrze jest znana ta  p laców ka, troszcząca się  o ochronę zagrożonych  
zbiorów i kierunek rozw oju profilaktyk i. Poważne osiągnięcia w zakresie konser­
w acji archiw aliów , in tensyw na działalność naukow o-badawcza, znana z licznych p u ­
b likacji i referatów  na konferencjach  specjalistycznych, i prowadzone od dłuższego  
czasu kursy szkoleniow e stanow ią o jej dobrze ugruntowanej pozycji w  środow isku. 
P o raz p ierw szy jednak CLKA przedstaw iło cały sw ój dorobek na publicznej w y ­
staw ie i żałować ty lko m ożna, że charakter ekspozycji nie pozw alał na dłuższe 
jej eksploatow anie i w ysłan ie w  teren, aby zaznajom ić szersze kręgi społeczeństw a  
z problem am i konserw acji zbiorów  archiwalnych.

W ystawa m iała charakter specjalistyczny, chociaż spełniała rów nież funkcję dydak­
tyczną, o czym św iadczył zarówno sposób zorganizowania ekspozycji, jak i charak­
ter podpisów  inform ujących o eksponatach. P rzeciętny w idz jednak m ógł obejrzeć  
ją z korzyścią dopiero po uzyskaniu dodatkowych inform acji. Trzeba tu dodać, że 
w  trakcie w ystaw y każdy zw iedzający był oprowadzony przez pracow ników  CLKA.

P ierw szy pokój — „Zniszczenia arch iw aliów ” — ilustrow ał różne rodzaje destrukcji 
(w ojenne, spow odow ane przez czynniki m ikrobiologiczne). Wśród eksponatów  szcze­
gólną w ym ow ę m iała w spółcześn ie w ydana książka będąca przykładem  zastosow a­
nia niepraw idłow ego k leju  (podatnego na mikroorganizm y), co w  konsekw encji do­
prow adziło do rozkładu papieru. S p is 90 naukowych publikacji pracow ników  CLKA  
i w itryna z częścią tych prac (wśród nich także w ydaw nictw a zagraniczne, podsta­
w ow e podręczniki konserw acji i profilaktyk i zbiorów archiw alnych) dokum entow a­
ły  pokaźny dorobek naukow y pracow ników  Laboratorium.

Drugi pokój — „Prace m ikrobiologiczne CLKA przy udziale Instytutu Przem ysłu  
O rganicznego” — w zbudzał najw iększe zainteresow anie. Na tablicach przedstaw iono  
zestaw ien ie nazw  grzybów  niszczących błonnik i środków służących do ich zw alcza-
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nia, na innej — fungicydy w ytypow ane do ochrony m ateriałów  archiw alnych. Sąsied ­
nie plansze ilustrow ały  zagadnienia ochrony tkanin, gatunki grzybów  atakujące 
tw orzyw a sztuczne itp. W oszklonej sza fie  ustawiono probów ki z hodow lam i m ikro­
flory atakującej papier, skórę, pergam in i tw orzyw a sztuczne. Ukazano rów nież  
próbki m ateriałów  zaatakow anych i zniszczonych m ikroflorą, obok próbek uprzednio 
uodpornionych na działanie m ikroorganizm ów  i nie uszkodzonych. Szczególnie prze­
konująco przem aw iały  do w idza przedstaw ione w  stan ie  zaaw ansowanego rozkładu  
niektóre m ateriały  archiw alne zakażone m ikroflorą — klej, atram ent, m ikrofilm  
(przy tym  ostatnim  w yodrębniono 8 gatunków  niszczących m ikroorganizm ów).

Trzeci pokój — „N aukowe opracow anie konserw acji” — ukazał środki ochronne 
m ateriałów  kolagenow ych (skóry i pergam inu). Nieduża plansza w ylicza m etody  
konserw atorskie opracow ane w  OLKA. Jest ich dw adzieścia jeden, a jedenaście  
z nich ma charakter opracowań oryginalnych, które pow inny być chronione paten­
tam i. Wśród nich — m etoda lam inacji na zimno, m etoda trw ałego zabezpieczenia  
pism a ołów kow ego przed ścieraniem  i inne, m ające istotne znaczenie dla ochrony  
i konserw acji zbiorów  archiw alnych. Z askakujące dane zawiera nieduża plansza, 
z której m iędzy in nym i dow iadujem y się , że w  dw udziestoletn im  okresie sw ej dzia­
łalności pracow nicy CUKA m ie li m ożność poznać tylko siedm iokrotnie zagraniczne 
pracow nie konserw atorskie i uczestniczyć zaledw ie w  dwóch m iędzynarodow ych kon­
ferencjach specjalistycznych. Pow yższe dane, zw łaszcza w  porów naniu z cytow anym  
w yżej dorobkiem  CLKA (pulblikacje krajow e i zagraniczne, oryginalne m etody kon­
serw atorskie) nie nasuw ają optym istycznych refleksji, Trudno nie zdziw ić się i nie 
zastanowić, dlaczego tak prężna i pow ażna placów ka nie znajduje uznania w  sw oim  
resorcie, dlaczego w  tak  m ałym  stopniu um ożliw ia się jej kontakty zagraniczne. M o­
głyby te kontakty spopularyzow ać osiągn ięcia  CLKA, a także ipomóc w  rozw iązy­
w aniu niektórych skom plikow anych problem ów  konserw atorskich.

W czw artym  pokoju  przedstawiono dane liczbow e ilustrujące działalność CLKA. 
M iędzy innym i dow iadujem y się , że w  latach L9641—1969 poddano dezynfekcji i de­
zynsekcji w  kom orze próżniow ej 86 tys. jednostek archiw alnych, dokonano lam inacji 
na zim no 13 137 jednostek  archiw alnych, zakonserw owano 1966 pieczęci w oskow ych  
i 3914 okładek skórzanych. Cyfr tych m ożna przytoczyć znacznie w ięcej; budzą one 
zrozum iałe uznanie, gdy w eźm iem y pod uw agę, że CLKA zatrudnia 7 osób (od 
1956 r.). A  przecież działalności konserw atorskiej, dydaktycznej (kursy szkoleniow e), 
inspekcjom  zbiorów  krajow ych tow arzyszy intensyw na działalność naukow o-badaw ­
cza, której w yn ik iem  są m iędzy innym i w ystaw ione eksponaty. — W gablocie poka­
zano przykłady dzieł lam inow anych na zimno, sklejanych na styk, w zm ocnionych  
masą papierową (aparat do w zm acniania m asą papierow ą jest zm ontowany w  CLKA 
od w iosny 1968 r.), obok znajduje się jedna z licznie w ykonyw anych  przez m gr Annę 
Sokolnicką, m akiet dokum entu, która służy celom  ekspozycyjnym  zastępując oryg i­
nał. CLKA ma sw ój duży w k ład  w  staraniu  o przyjęcie zasady eksponowania m akiet 
zam iast oryginałów  na w ystaw ach krajow ych.

■Pokaz zam ykają eksponaty pracow ni introligatorskiej — różnego rodzaju pudła (na 
dokum enty papierow e, pergam inow e, do przesyłek, na karty inw entarzow e itp.). Obok 
znajduje s ię  jednostka archiw alna o grzbiecie scalonym  techniką klejenia (klej 
C-20).

W ystawa budzi uznanie i szacunek dla zespołu pracow ników  CLKA i k ierow niczki — 
mgr inż. M aryny H usarskiej. N ie będzie przesadą stw ierdzenie, że w  trakcie dw u­
dziestoletniej działalności, w  obliczu w ielk ich  potrzeb konserw atorskich m ierzono  
s iły  na zam iary uzyskując doskonałe w ynik i. Można sądzić, a o tym  przekonuje 
zarówno w ystaw a, jak i zw iedzenie skrom nych pom ieszczeń zajm owanych przez 
CLKA, że są to w yn ik i optym alne. Jeżeli zatem  zam ierzam y sprostać rosnącym  po­
trzebom w  zakresie profilaktyk i i konserw acji zbiorów archiw alnych, a o ich ogro­
m ie przekonała ostatnia konferencja konserw atorska „Konserwacja papieru i p er­
gam inu” (por. B ib lioteka M uzealnictw a i Ochrony Zabytków , seria B, t. X X IV , 
W arszawa 1969), nasuw a s ię  nieodparty w niosek o potrzebie rozbudow y i polepszenia  
w arunków  pracy CLKA.
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